"NOP ESTEE "ZPO" 
rae o» 


chamianych w roku bieżącym 7 klas 


letnich musi być zebrana niezbędna do 
doprowadzenia powyższego dzieła do 


Cena za egzemplarz 18 eros»v. 
„Da za tgzemplarz 15 groszy. 


G 


Pismo codzienne, poświęcone sprawom ludu polskiego na Śląsku. 


GÓRNOŚLĄZAK 


wychodzi 6 razy w tygodniu i kosztuje miesięcznie 


Nr. 144 


Pierwsze gimnazjum 
polskie w Niemczech. 


Dnia 1 październ:ka br. ma być ot- 
warte w Bytomiu pierwsze polskie gim- 
nazjum w Niemczech. O znaczeniu tego 
faktu może mówić suche porównanie na- 
stępujących cyfr. Na terenie Rzeczy- 
pospolitej istnieje 29 szkół średnich nie- 
mieckich, w których wychowuje się po- 
wyżej 7000 przyszłych przedstawicieli 
inteligencji niemieckiej w Polsce. Na te- 
renie Rzeszy Niemieckiej nie istniała 
dotychczas ani jedna średnia szkoła pol. 
ska. Zdolniejsi wychowankowie polskich 
szkół powszechnych w Niemczech zmu- 
szeni byli albo iść ao gimnazjów niemie- 
ckich, gdzie się w większości germani- 
zowali, albo też szukać nauki polskiej na 


co — wobec nieuznawania w Niemczech 
polskich matur i dyplomów — odbierało 
im w następstwie możność zdobycia dla 
sebie odpowiedniego stanowiska w 
Niemczech i ubożyło dotkliwie intelek- 
tualne i moralne siły tamtejszego społe- 
czeństwa polskiego. 

Temu niepożądanemu stanowi zara- 
dzić może tylko polskie szkolnictwo: $re- 
dnie w Niemczech. Myśl założenia gim- 
nazjum polskiego na Śląsku Opolskim od 
pierwszych lat podziału terytorium ślą- 
skiego nurtowała wśród miejscowego 
społeczeństwa. Jednakże dopiero obec- 
n:e, po pokonaniu wielu przeszkód i trud- 
ności, myśl ta realizować się zaczyna. 
Wielki gmach dawnej redakcji „Katoli- 
ka* przebudowuje się już na cele gimna- 
zjum, według planów zatwierdzonych 
przez władze niemieckie, które również 
przyrzekły już polsko-katolickiemu to- 
warzystwu szkolnemu w Opolu udziele- 
nie koncesji na uruchgmienie gimnazjum 
Językiem wykiadowym wszystkich 
przeim'»!öw będzie język polski, nauki 
udzielać będą nauczyviele Polacy. Już 
w chwili obecnej zapewnione jest zgło- 
szenie się około 200 kandydatów do uru- 


gimnazjalnych. Jednem słowem chodzi 
tu o placówkę o wielkiej i trwałej do- 
iwosłości narodow ej. 

Jednakże tworzenie powyższego 
g'mnazjum przypada na okres wielkich 
trudności gospodarczych. Od ubogiego 
społeczeństwa polskiego w Niemczech 
me można wymagać, by sprostało ono 
ciężarow; materjalnych potrzeb, związa- 
nych z przebudową gmachu, z wyposa- 
żeniem uczelni w niezbędne pomoce 
szkolne, urządzenietn internatu itp. Z 
wydatną pomocą na cei powyższy pv- 
spieszyć musi również i społeczeństwo 
Rzeczypospolitej. W ciągu miesięcy 


skutku znaczniejsza kwota. Organiza- 
Cia zbiórki spoczywa w rękach t-wa po- 
mocy dzieciom į młodzieży polskiej w 
Niemczech oraz komitetu niesienia po- 
mocy kulturalnej dla Śląska Opolskiego 
w Katowicach, ul. Posztowa 16, Il p. 
Wszelkie ofiary i datki należy przesyłać 
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RNOŚLĄZAR 


ZA OGŁOSZENIA 


płaci się 20 gr za wiersz milim. Wiersz reklamowy 70 gt 


Na pierwszej stronie 80 groszy 


ma 
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Hr. Gravina protektorem prowokacji niemieckiej 


w Gdansku. 


Gości u siebie dowództwo przybyłej eskadry niemieckiej. 


Gdańsk. Niemiecki okręt linjowy 
„Schlesien“ przybył o godz. 22.20 na rede 
gdańską i zarzucił kotwicę. Wczoraj ra- 
na przybyły jeszcze torpedowce T. 190 
i G. 10. 

O godz. 9 udał się na pokład „Schle- 
sien“ niemiecki konsul generalny v. Ther- 
mann, aby przywitać eskadrę niemiecką. 
Działa „Schlesien* dały 15 strzałów po- 
witalnych. Następnie admirał niemiecki 
w towarzystwie oficerów komplementa- 

|cvinych zaczął składać wizyty: najpierw 
prezydentowi senatu Ziehmowi, a na- 
stępnie Wysokiemu Komisarzowi Ligi 


ni s 
„terenie szkół średnich Rzeczypospol:tei, | Narodów hr. Gravinie oraz prezydentowi 


Rady Portu dr. Benzigerowi. Na popo- 
łudnie przewidziane są rewizyty na po- 
kładzie „Schlesien* 

Rząd polski po raz pierwszy nie ucze. 
stniczy w żadnych aktach kurtuazji, któ- 


| re zawsze wymieniane były w momen- 
RS wizyt obcych okrętów w Gdańsku. 
Stało się tak z tego względu, że rząd 
Rzeszy nieżyczliwie ustosunkował się 
do uwag Polski, by ze względu na nieod. 
powiednie nastroje, flota niemiecka od- 
roczyła swą wizytę w Gdańsku. 

Sensację wywołała tu wiadomość, że 
Wysoki Komisarz Ligi Narodów hr. Gra- 
vina wydaję uroczyste Śniadanie na 
cześć dowództwa eskadry niemieckiej, 
która odwiedziła Gdańsk. 

Krok ten, który jest iawnem i mani- 
iestacyjnem popieraniem polityki anty- 
polskiej Gdańska — nie pierwszem zre- 
sztą — nie jest niespodzianką dla opinii 
polskiej. 

Pozostawienie p. Graviny przez czyn- 
niki genewskie na stanowisku Komisarza 
L'gi Narodów musi wywołać ~w opinii 


Gzeg6 ¿ada Hoover? 


Genewa. O godz. 4-tej popol. otwo-|dla Niemców w traktacie wersalskim na 


rzył Henderson posiedzenie komisji je- 
neralnej konferencji rozbrojeniowej, o- 
czekiwane z dużem zainteresowaniera 


było, że na posiedzeniu będzie odezyta- 
ne orędzie prezydenta Hoovera, zawie- 
rające instrukcję dla delegacji amery- 
kańskiej na konferencię rozbrojeniową. 

Instrukcja ta odczytana przez amba- 
sadora Gibsona, wychodzi z zalozeni:., 
że cały świat powinien zrzucić z siebie 
ciężar zbrojeń, gdyż inaczej nie będzie 
mógł dojść do odbudowy życia gospo- 
darczego. Pakt Kelloga odrzuca użycie 
siły zbrojnej jako Środka obrony naro- 
dowej, a więc należy nietylko zreduko- 
wać zbrojenia materiałowe, ale też 
zmniejszyć siły liczebne wszystkich ar- 
mij, azebv w ten sposób zmniejszyć mo- 
żliwość ataku. 

Dlatego też prezydent Hoover propo- 
nuje jako najważniejszy punkt swojego 
orędzia redukcję o % stanów: liczebnych, 
wyższych ponad potrzebne poszczegól- 
nym patistwom t. zw. „siły policyine“. 
Pod wyrażeniem „siły policyjne* rozumie 
prezydent Hoover wszystkie siły, które 
służą do utrzymania porządku we- 
wnętrznego w państwie. Siły te, według 
Hoovera, 


na konto P. K. O. 301822 Katowice — 
Komitet Niesienia Pomocy Kulturalnej 
dia Śląska Opolskiego Również dary 
na ten cel przyjmuję administracja na- 
szych gazet. 

Niechże społeczeństwo polskie w kra- 
ju ofiarnym czynem wykaże swą żywą 
i czynną solidarność z rodakami, wal- 
czącymi poza kordonem granicznym o 
poiską duszę swych dzieci. Niechaj z 
kraju płynące ofiary będą tą granitową 


cegłą, o którą wsparty gmach polskiego 
szkolnictwa w Niemczech rozbuduje sie |. 


100 tys. ludzi w stosunku do 65 miljo- 
nów mieszkańców. Siły wyższe liczeb- 
nie ponad „siły policyjne* nazywa Hoo- 


przez wszystkie delegacje. Wiadomo|ver siłami obronnemi i żąda zniesienia 


% tych stanów liczebnych tej nadwyżki. 
(W ten sposób Polska musiałaby zmniej- 
szyć swoie siły o 65.000-swego stanu li- 
czebnego). 


Pozatem proponuje prezydent Hoo- 
ver zniesienie pewnych rodzajów broni. 
Prezydent Hoover twierdzi następnie w 
swem orędziu, że szaleństwo całego 
świata polega na tem, iż wydaje on mi- 
liardowe sumy na zbrojenia, a gdyby 
przyjąć jego propozycję — Świat w 10 lat 
zaoszczędzi około 10 miliardów dola- 
rów. 

* 

Propozycja prezydenta Hoovera zo- 
stała przyjęta naogół bardzo chłodno. 
Oceniają ia tutaj jako manewr, obliczo- 
ny na użytek wewnętrzny amerykańsk:, 
z uwagi na zbliżające się wybory pre- 
zydenta Stanów Ziednoczonych A. P. 


Szczególnie sceptycznie przyjęły o- 
rędzie koła francuskie, gdyż zwłaszcza 
punkty, dotyczące obniżenia o % sil 
morskich, szczególnie godzą w francu- 


zostąły naprzykład określone |ski stan posiadania. 


lia miarę istotnych praw i istotnych po- 
trzeb polskiej ludności Śląska, Pograni- 
cza, Pomorza oraz południowych tere- 
now Prus Wschodnich. 

Wszyscy do ofiar! 

Niechaj hasłem naibliższego okresu 
będzie w całej Polsce zbiórka na pierw- 
sze gimnazjum polskie w Niemczech. 
Nech pod tem hasłem popłyną ofiarne 
grosze, tem cenniejsze, iż właśnie w tak 
ciężkim gospodarczo okresie zebrane. 
Tow. Pomocy Dzieciom i Młodzieży 

Polskiej w Niemczech. 


itech Komisarz Generalny nie chciał być 


polskiej oburzenie i zrujnować resztę 
wiary w Ligę Narodów, jako bezstronną 
instytucję, stojącą szczerze na straży 
pckoju i spokoju w Europie. 

% 


Wczoraj zrana przybyl do Warsza. 
wy komisarz generainy Rzplitej w Gdań- 
sku p. minister Pappee. ` 

Ze względu na to, że w myśl wczoraj- 
szego zawiadomienia przez Komisarjat 
Generalny Senatu gdańskiego o tem, że 
przedstawiciele rządu polskiego nie we- 
zmą dla wiadomych powodów udziału w 
powitaniu wojeunych statków niemiec- 


obecnym w dniu tym w Gdańsku j tem 

tłumaczyć należy jego przyjazd do War. 

szawy. y 
* 

W zwiazku ze znanym incydentem, 
kióry wydarzył się onegdaj wieczorem 
na dworcu gdanskira, przy odęjściu po- 
cągów do Tczewa i Warszawy, spodzie- 
wać się należy, że w najbliższym czasie 
Rząd polski zwróci się zarówno do se- 
natu gdańskiego, jak i do Wysokiego Ko- 
misarza Ligi Narodów hr. Graviny z żą- 
daniem przeprowadzenia jaknajskrupu- 
latniejszego śledztwa celem wykrycia 
winnych i ukarania sprawców ostrzeli. 
wania marynarzy polskich, jadących do 
Tczewa i obrzucania innego pociągu pol- 
skiego kamieniami. 

Dotąd nie wiemy, w jaki sposób i w 
jakiej formie zareagował w tej sprawie 
hr. Gravina. Niewyjaśniony jest również 
i ten szczegół, czy w dalszym ciągu be- 
dzie on faworyzował bandy hitlerowskie 
na terenie wolnego miasta, a tem sa- 
mem przyczyniał się do rozzuchwalenia 
tych band i zaognienia i tak juz naprezo- 
nych stosunków pomiędzy Polska .a 
Gdańskiem. ` 


CA BET EPE DPT TRENY ZEE RETTET LAP 


200 milionów frank. na budowę kolei 
Śląsk — Bałtyk pożyczyła Francja? 

Warszawa. W finansowych kołach 
Warsząwy rozeszła się wiadomość, ze 
rząd irancuski zgodził się ostatecznie na 
wypłacenie krótkoterminowej zaliczki 


‚200 milionów franków w dwóch ratach 
ay i 


pô 100 milionów franków, na koszty 
związane z robotami aa linji kolejowej 
Slask — Gdynia. Narazie wpłacona bę- 
dzie — podobno jeszcze przed 1 lipca br. 
— kwota 100 mili. fr. Rząd francuski do- 
magał się, aby rząd polski gwarantował 
kredyt udzielony towarzystwu polsko- 
francuskiemu. Biuro polsko-francuskie- 
gc towarzystwa kolejowego przygoto- 
wuje się do podjęcia prac na szerszą ska- 
lę przy budowie linji kolejowej. 

Ministerstwo skarbu oświadczyło, że 
narazie żadnych informacyj w tej spra- 
wie udzielić nie może. 


Katowice. W dniu wczorajszym w 
sądzię grodzkim toczyła się rozprawa 
przeciwko byłemu red. odpQw. „Katto: 
witzer Zeitung“ H. Schrayowi, oskarżo- 
nemu © rozpowszechnianie w druku zmy 
lonych faktów, mogących wywołać po- 
gardę dla urządzeń państwowych i za 
rządzeń zwierzchności. Rozprawa bu- 
dziła wielkie zainteresowanie wśród o: 
pinji polskiej, która od kilku tygodni 2 
wielkiem naprężeniem wyczekiwała wy 
niku wyroku. Jak wiadomo w dniu 1 
czerwca „Kattowitzer Zeitung“ zamieś- 
ciła artykuł p. t. „Auch in Kattowitz Bo} 
kot gegen Danzig“, w którym między 
innymi donosząc o organizacji bojkotu 
gospodarczego Gdańska zamieściła zda- 
nie, że byłoby rzeczą pożądaną, ażeby 
Niemcy Gdańsk i Pomorze odebrali Pol- 
sce. Streszczenie tego artykułu obiegło 
całą prasę polską, wywołując niebywałe 
oburzenie w społeczeństwie polskiem. 

Rozprawie wczorajszej przewodni: 
czył sędzia dr. Głowacki, oskarżał pro- 
kurator Nowotny, oskarżonego bronił 
adwokat Zbisławski. Oskarżony Schray 


JJ Używajcie podeszew gumowych OKMA, 
Są one o wiele tańsze a przytem ttrech= 
krotnie trwalsze od skóry, elastyczne 
« w chodzeniu i nieprzemakalne, 


el 


Ostatnia kronika. 


Konferencja u komisarza demobilizacyj- 
nego. 

Katowice. W dniu dzisiejszym u ko- 
misarza demobil. odbędzie się konferen- 
cja w sprawie zamierzonego unierucho- 
mienia Fabryki Porcelany S. A. Giesche 
w Bogucicach oraz w sprawie redukcji 
na kopalni mysłowickiej, gdzie ma być 
zwolnionych 1.000 robotników. Skutkiem 
unieruchomienia fabryki porcelany utra- 
ciłoby pracę ponad 500 robotników. (t) 


Berlin. W godzinach wieczornych 
i nocnych doszło w rozmaitych punktach 
Berlina do nowych politycznych starć. 
Ośrodkiem niepokojów była Rostocker 
Strasse w dzielnicy Moabit. 

Awantury rozpoczęły się obleganiem 
przez komunistów lokału, w którym hi- 
tlerowcy odbywali zebranie. 

Komuniści zdetnolowali gazowe latar 
nie uliczne, a następnie wznieśli wpo- 
przek ulic 5 barykad, wysokości półtora 
metra. 

Komuniści oszańcowali się za bary- 
kadami i poczęli strzelać do hitlerow- 
ców. Policjantów, -usiłujących interwe- 
njować, obsypano gradem kamieni. = 

Ostatecznie policja zamknęła pogrą- 
żoną w ciemnościach ulicę silnym kordo- 
nem z obu stron. O godz. 1 w nocy trzy 
policyjne samochody pancerne z obu 
stron wiechały w ulicę. Komuniści wy” 
cofali się do przyległych domów. Poli- 
cja zburzyła barykady i obsadziła wszy* 
stkie sąsiednie domy. W mieszkaniach 
przeprowadzono rewizję, wielu komu- 
nistów aresztowano. 

Również i w innych punktach miasta 
doszło do strzelaniny i awantur. Dziś 
spodziewane sa równiez rożruchy z oka- 
zii zabronienia przez poiicję wielkiego 
meetingu w Lustgartenie. 


Strajk protestacyjny w Czechowicach. 


Katowice. Dnia 20 bm. przystąpiła 
załoga huty „Silesia“ w Czechowicach 
do jednodniowego strajku protestacyjne- 
go z powodu otrzymania wypłaty obni- 
żonej o 5 do 6%. Obniżką ta obowiązuje 
od dnia 16 maja br. (t) 


XOX 


Rewolucyjne pomruki w Chile 
nie ucichły. 

Nowy Jork. W dnin wczorajszym wy- 
buchty w Valparaiso groźne rozruchy re. 
wołucyjne, które wykorzystane zostały 
przez męty społeczne do grabieży sklepów 
a nawet mieszkań prywatnych. Podczas 
walk ulicznych zginąć miało w Valparaiso 
wedlug prywatnych doniesień z Santiago 
de Chile 20 osób, 50 zaś odniosło rany. 

Ze stolicy Chile odpłynęły do Valpa. 
raiso dwa krążowniki, które otrzymały 
rozkaz stłumienia rozruchów za wszelką 
cenę. Osoby przyłapane ma pladrowaniu 
mają być bezwzględnie rozstrzeliwane. 


matka. 


— A u mego dziecka? — zakrzykięła 


Zdradziecki redaktor „Katowicerki” 
skazany na 14 miesięcy więzienia. 


tłómaczył sie jakoby inkryminowanego 
artykułu nie przeczytał do końca. Arty- 
kul wycięty został z Osteuropacische 
Korrespondenz i doręczył mu go dnia 
poprzedniego naczelny redaktor dr. Krull. 
Następnie zeznawał naczelny redaktor 
dr. Krull, który potwierdził zeznania 
Schraya, a na postawione mu pytanie co 
do polityczn. charakteru pisma odpowie- 
dział. że pismo jego ma na celu obro- 
nę (?) spraw mniejszości w Polsce, re- 
spektuje przytem traktat wersalski (?) 
i nienaruszalność granic, (?) 

Zkolei zabrał głos prokurator No- 
wotny, wykazując w swem przemö 
wieniu. że inkryminowany artykuł, za- 
mieszczony w  „Kattowitzer Zeitung“ 
zawiera znamiona zbrodni stanu Oraz 
występku z § 131 k. k. oszczerczego po- 
niżania urządzeń państwowych. Poza- 
tem prokurator stwierdził, że „Kattowi- 
tzer Zeitung“ stale zajmowała we wszy” 
stkich międzynarodowych sprawach sta- 
nowisko wrogie Polsce i solidaryzowała 
się z hasłami rewizionistycznemi oraz 
stale przedstawia wewnętrzne sprawy 


Berlin. Przez całą noc wczorajszą 
toczyły się we Wrocławiu bratobójcze 
walki na tak szeroką skalę, że chwilami 
awantury przyjmowały charakter wojny 
domowej. Powodem zajść był kongres 
hitlerowskich oddziałów szturmowych 
S. A., zwołanych do Wrocławia ze wrzy- 
stkich miast Śląska niemieckiego. Do go- 
dziny 12 w nocy zanotowano bójki w 10 
punktach miasta. W dzielnicy północnej, 
zamieszkałej przez ludność robotniczą, 
pozostającą pod wpływami socjalistów, 
wywiązała się formalna bitwa pozycyjna. 
Robotnicy ufortyfikowali wyloty kilku 
ulic. Atakujących hitlerowców ostrze- 
tiwano z okien i bombardowano kamie- 
niami. Ponieważ w całej dzielnicy, wsku 
tek przecięcia przewodników elektrycz- 
nych zapanowały ciemności, policja spro 
wadziła reflektory i w ich świetle usiło- 
wała rozpędzić walczących. Awantury 
trwały do godziny 5 rano. Fronty domów 
były ostrzeliwane przez bojówki hitle- 
rowskie, to też w wielu miejscach tynk 
jest poodtracany, a szyby potłuczone. — 
Na razie trudno ustalić straty, gdyż obie 
srony nie kwapią się z meldunkami o ran- 


Polski w świetle dla niej niekorzystnem. 
Prokurator domagał się wymierzyć o- 
skarzonemu karę dwóch lat więzienia. 
Obrońca Zbisławski starał sie wy- 
kazać brak dowodów subjektywnej wi- 
my oskarżonego i domagał się zmiany 
kwalifikacji czynu. Po końcowem prze ` 
mówieniu prokuratora, obrońcy i oskar- 
żonego, przewodniczący dr. Głowacki 
zarządził przerwę, po której Sąd ogłosił 
wyrok skazujący Schraya na 14 miesie- 
cy więzienia. Przeciwko wyrokowi 0- 
brofica wniósł apelacię, prosząc równo- 
cześnie o tymczasowe pozostawienie 
na wolności oskarżonego. Sędzia Gło- 
wacki oświadczył, że w sprawie tej za- 
decyduje osobna uchwała Sądu. (t) 


JAPOŃSKI PROSZEK 


adwokat Zbislawskd. Oskarżony Soray sale przedstawia wewnetrzne Sry UN 
Podmuchy wojny domowej w Niemczech. 


Na ulicach Berlina barykady, a w Wrocławiu leje się krew bratobójcza. 


nych i zabitych. Dotychczas stwierdzo- 
no śmierć czterech osób. W miejskich 
ambulatorjach opatrzono przeszło 30 po- 
szwankowanych. 

Berlin. We Frankfurcie nad Menem 
rozgrywały się wczoraj burzliwe zajścia, 
sprowokowane przez studentów - hitle- 
rowców. O godz. 10 rano ukazali się na 
mieście studenci w mundurach hitlerow- 
skich. Obchodzac kawiarnie, wypędzali 
gości o wyglądzie semickim. Krzyczeli 
przytem „Kein Juden“! Koło południa 
umundurowany oddział w sile setki stu- 
dentów wtargnął do gmachu uniwersyte.. 
tu, wbrew zakazowi rektora. Nie czeka- 
jąc na koniec wykładu, hitlerowcy wkro. 
czyli do wielkiej auli i zaczęli wypędzać 
żydów oraz przeciwników politycznych. 
Wywiazata się zaciekła bójka na kastety, 
Walczący wyrywali pulpity z ławek, bi- 
jac się deskami po głowach. Rektor za- 
telefonował po policię, która z trudem 
przywróciła porządek. Do szpitala od. 
więziono dwu ciężko rannych studen" 
tew, a 16 opatrzono na miejscu, Uniwer- 
sytet został zamknięty na czas nieokre- 

lony. | 
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znosić. Modlić się też będę często: 


się jasnem, że nietylko obowiązkiem na- 
szym jest wolę Boga peinić, ale ją też 


Niewidomy muzykant. 


Opowiadanie przez Franciszka Seeburga 
5) (Ciąg dalszy.) 


Chłopiec obejrzał się zdziwiony. 
— Jak się to wszystko zmieniło — 
rzekł sam do siebie. 


— Jak to rozumiesz? — zapytał 
doktór. 

— Przed moją chorobą wydawały 
mi się drzewa j łąki zielone, mogłem 
każdego chrząszcza na drzewie widzieć, 
a teraz wisi przed memi oczyma mała. 
niby zasłona. Panie doktorze, przecież 
ja nie zaniewidzę? 

Doktór zadrżał. 

— A więc jednak! — rzekł sam do 
siebie. 

On, jako doświadczony doktór od da- 
wna obawiał się takiego skutku choro- 
by, lecz miał jeszcze nadzieję, którą te- 
raz bezwarunkowo utracił, Cóż miał 

j odpowiedzieć tak chłopcu jak przera2o- 
nej matce? 


— Wiktorze — rzekł, kładąc mu rę- 
kę na czole, — szkarlatyna jest niego- 


wyzdrowieniem, u innych śmiercią, 
innych niewyleczalna ślepotą. 


dziwą chorobą. U jednych kończy się |nauczyła i od tego czasu odmawiałem go 
ulezesto. Kiedym przyszedł do słów: 


— To jest w ręku Boga — odrzekł 
doktór. — On to jest, który daje dzień 
1 noc, światło i ciemność. My musimy 
sie poddać Jego wyrokom. W Jego ręku 
spoczywa zmiłowanie, w Jego też ręku 
spoczywa nawiedzenie, które znosić mu. 
simy bez pytania, dla czego je na nas 
zsyła. | 

Chłopiec na te słowa spuścił głowę, 
a matku, ukrywszy twarz w dłonie, 
gorzko zapłakała. Oboje zrozumieli do- 
brze doktora ¡ oboje walczyli ze swoim 
bólem. 

Doktór odszedł. 

— Matko — odezwał się Wiktor — 
podaj mi różaniec i usiądź koło mnie. 

Długo trzymała iego ręce w swoich. 

— Zrozumielismy dobrze doktora — 
odezwał się po małej chwili Wiktor — 
ja oślepnę. 

Matka wybuchła głośnym płaczem. 

— Nie płacz matko — rzekł chłopiec 
— wszakże i ja powstrzymuję moje łzy. 
Kiedym leżał chory samotny, nie mo- 
dliłem się, a jednakże może moje myśli 
były modlitwą przed Bogiem. Nie pa- 
miętam dnia, kiedyś mnie „Ojcze nasz“ 


„Bądź wola Twoja, jako w niebie tak i na 
ziemi, tak w świetle, tak i w ciemności. 
— Amen! — wyszeptała matka ze 
łzami. 
III. 

I ślepota nadeszła. 

Było to raz wieczorem. Chłopiec 
siedział długo samotny w ciemnej izbie. 
Matka z córką były zatrudnione goto- 
waniem wieczerzy, aby zaraz podać na 
stół, skoro ojciec przyjdzie głodny z ko- 
palni. 

— Już blisko siódma — rzekła mat- 
ka — ojciec może lada chwili nadejść. 
Zapal lampę i zanieś ją do izby. 

Dziewczę usłuchało, a gdy spostrze- 
gło skulonego brata przy piecu, rzuciło 
nań litościwym wzrokiem. 

Niedługo też nadszedł ojciec. 

— Gdzie jest Wiktor? — zapytał. 

Chłopiec podniósł głowę. 

— Czyś to ty, ojcze? — Zapytał 
chłopiec. 

« To ja, czy mnie nie widzisz? 

— Tu niema światła i ciemność pa- 
nuje. 

— A przecież pali się lampa! 

— Gdzie? ja nic nie widzę, wcale nic. 


„Bądź wola Twoja“, wtedy zrobiło mi — Wcale nic? 


Nale 
iZPSZaQ 


de 


nasra do ODUWIA 


— Weale... nie... 

Ostatnie słowa wymówił przeciagle, 
jakby z bolesnem pożegnaniem sig ze ` 
światłem. 

Oiciec padł na ławę, oparł ręce na. 
stole į z boleścią oparł na nich głowę. 
Wiktor siedział na swem miejscu. Matka 
wchodząc, stanęła na progu z obawą. 

— Ojciec, cóż się dzieje ? — zapytała. 

Lecz ten nie mógł jej odpowiedzieć, 
tylko w milczeniu wskazał na chłopca. 

— Matko, gdzie ty jesteś — zapytał 
Wiktor. 

— Wiktor, mój synu! 

— Ja ciebie nie widzę matko! 

— A więc zaniewidziałeś na dobre! 
— zakrzyknęła matka, tuląc syna do 
tona. 

— Ach, od tego nieszczęścia mógłby 
nas Pan Bóg zachować. Sama nie wiem, 
czy wolałabym cię widzieć na cmenta- 
rzu, czy tamspto siedzącego. Co się Z 
c:ebie stanie, kiedy ojciec i ja umrzemy ? 

— Wtedy ja się o niego starać będę 
— odezwał się miękki głos. 

(Ciąg dalsży nastąpi.) 


_. wskazówkami o wpisie na Politechnikę, 


_ dodatkowe pociągi wycieczkowe. 


Kronika bieżąca 


Złoty jubileusz kapłański. 


| Piatek a Narodzenie św. Jana} Cieszyn. Na wtorek, dnia 5 lipca br 
a Chrzciciela przypada jubileusz 50-lecia świeceń ka. 
24 Św. Symplicjusza, | płańskich proboszcza tutejszej parafji, 
bisk. i bardzo wielu|ks. kanonika Antoniego Olszaka. Jubi- 

czerwca św męczenników w| lat piastuje godność kanonika honorowe- 
Rzymie. go Kapituły Katedralnej w Katowicach, 

a a równocześnie jest komisarzem bisku- 


pim dla południowej części diecezji ślą- 
skiej. Będąc poprzednio przez długie 
lata proboszczem w Strumieniu, od roku 
1928 jest proboszczem w Cieszynie 
i dziekanem dekanatu cieszyńskiego 


Kalendarz słowiański: Janisław. 
Jutro sobota, 25 czerwca: Św. Wil- 
helma, opata wyznawcy. 
* 


Wschöd Zachöd 


Słońca o godz. 3,35; o godz. 19,57. 
Księżycao godz. 23,20; o godz. 10,20. 
* 


Z historii śląskiej. 


24 czerwca. 1257. Książę Włady- 
sław I. raciborski upoważnił prob. Hen- 
ryka i braci zakonnych zwanych Bożo- 
grobcami w Miechowie do odbudowania 
spustoszonych wsi Chorzowa i Dębu. — 
1290. Umarł książę wrocławski Henryk 
IV Probus. — 1331. Bogaty mieszczanin 
Teodor Szuster darował zagrodę przy 
ul. Szerokiej w Raciborzu klasztorowi 
Panien Dominikanek, co potwierdzili ra- 
dni i ławnicy w dniu 24. 6. 1331. — 1447. 
Książę - biskup wrocławski Konrad, za- 
twierdził fundację Elźbiety, żony sołtysa 
z Poniszowic, która zapisała ze swoich 
dóbr w Pyskowie roczny czynsz 5,50 
kościółkowi św. Stanisława, który ma 
służyć za kościół szpitalny. 1665. 
Ks. iezuita Piotr Abramowicz admini- 
strował w kościele parafjalnym w Tarn. 
Górach. Po nim objął probostwo ks. Ale- 
ksander Klaybor. — 1697. Wyszła pierw 
sza procesja z Radzionkowa do Piekar. 
Uczestników było 80 z ks. prob. Jaśko- 
wiczem na czele. — 1759, Dziedzic Fry- 
deryk Wilhelm, hrabia Posadowski, ku- 
pił od hr. Kotulińskiego państwo Toszek 
Pyskowice. — 1863. Franciszek Letocha 
brat księdza Piotra L. otrzymał w śro- 
dę święcenia kapłańskie w Gnieźnie i 
odprawił prymicje. — 1872, W Radzion- 
kowie rozpoczęto zakładać fundamenta 
pod nowv kościół. — 1900. Otrzymał 
sakrę nowomianowany biskup sufragan 
ks. kanonik Marx, przez J. E. kard. J. 
Koppa, w asystencji ks. biskupa Likow- 
skiego z Poznania i ks. kanonika Mont- 
bacha. — 1903. Odprawił nowowy$wie- 
cony ks. Maks Kaller z Bytomia prymi- 
cie w kościele św. Trójcy. 1910 był pro- 
boszczem na wyspie Rugji, obecnie bi- 
skupem na Warmji. — 1904. Ks. dr. J6« 
zef Knosała otrzymał święcenia kapłań- 
skie we Wrocławiu. Urodzony 19 mar- 
ca 1878 w Żelaźnie p. Opolem. Od 1922 
r. prob. w Radzionkowie. — 1924. Para- 
fja piekarska witała swego prob. ks. Wa 
wrzyńca Puchera, przybyłego z Dą- 
brówki Małej. 


Maniiestacja w 10-tą rocznicę przy- 
łączenia G. Śląska do Polski, 

Cieszyn. Nasz stary gród Piastowy 
nad Olzą obchodzi bardzo uroczyście 
10-lecie powrotu Górnego Śląska na łono 
Macierzy-Polski. Już w przeddzień u- 
roczystoSci miasto przybrało odświętny 
wygląd. Wszystkie prawie domy ude- 
korowane były flagami o barwach naro- 
dowych. Wieczorem odbył się capstrzyk 
przy iluminacji miasta, W sam dzień 
uroczytsości, w niedzielę przed połud- 
riem, celebrował ks. kanonik Olszak w 
kościele parafjalnym uroczystą sume. 
Podczas nabożeństwa odśpiewał kościel- 
ny chór mieszany parę pięknych pieśni 
na cztery głosy; zachwyceni byliśmy 
pieśnią solową p. posła dyrektora Hal- 
fara przy akompaniamencie organ. O 
godz. 12 wymaszerowały wszystkie or- 
ganizacje na Rynek, gdzie odbyła się 
podniosła manifestacja narodowa. Naj- 
pierw wzmocniony chór cieszyński Tow. 
śpiewu odśpiewał , Gaude Mater“ i „Nie 
damy Śląska”. Następnie przemówił w 
znany jędrny sposób p. poseł i wicebur- 
mistrz Halfar, kończąc swą przemowę 
okrzykiem na cześć Najjaśniejszej Rze- 
czypospolitej, Jej Prezydenta Ignacego 
Mościckigo i Pierwszego Marszałka Jó- 
zefa Piłsudskiego, poczem orkiestra woj- 
skowa odegrała hymn państwowy „Je- 
szcze Polska‘... Znaczenie Śląska dla 
Polski przedstawił w swem przemöwie- 
niu p. dyr. Szuścik na czem zakończono 
tę manifestację, w której uczestniczyły 
tłumy. ludności z Cieszyna į okolicy, za- 
legające Rynek. 


Poświęcenie sztandaru S. M. P. Ż. 

Cieszyn. Piękną uroczystość obcho- 
dziło w dniu 12 czerwca b. r. tutejsze 
Stowarzyszenie Młodzieży Polskiej Żeń- 
skiej, bo poświęcenie swego nowego 
sztandaru. W uroczystości wzięło u- 
dział kilkadziesiąt towarzystw katolic- 
kich z całej okolicy z 24 sztandarami, 
m. in. 2 sztandary z Górnego Śląska. 
Godność rodziców chrzesinych nowego 
sztandaru przyjęli: hr. Thunowa z Wiel- 
kich Kończyc, oraz pp. dyr. Tynowska 
wiceburmistrz poseł Halfar i prezes są- 
du okr. Brzostyński z Cieszyna. Poświę- 
cenia sztandaru dokonał ks. prałat To- 
ruanek, który też odprawił uroczyste 
nabożeństwo, a kazanie okolicznościowe 
wygłosił ks. prof. Trombala. Sztandar 
wykonały artystycznie tutejsze SS. Bo. 
romeuszki. Zaznaczyć trzeba, że cie- 
szyńskie S. M. P. Z. zostało założone w 
r. 1924 i rozwija coraz owocniejszą dzia- 
łalność wśród naszej młodzieży żeńskiej. 
Patronem Stowarzyszenia jest ks. prof. 
Buzek, a prezeską drh. Ćwiękałów na. 
Liczba druheń przekracza obecnie 60. 


— Kursy przygotowawcze dla stu- 
dentów Politechnki. Tow. Bratniej Po- 
mocy Studentów Politechniki Lwów. 
chcąc przyjść z pomocą nowowstepuia- 
cym na Politechnikę urządza corocznie 
kursy przygotowawcze według wyma- 
gań do egzaminu wstępnego na Politech- 
mikę Lwowską. Kurs trwać będzie peł- 
nych 20 dni, od 23 sierpnia do 11 wrze- 
śnia 1932 włącznie. Dla wygody ucze- 
stników kursu przygotowano mieszka- 
mia w II. Domu Techników oraz tani i 
zdrowy wikt w bufecie domu. Bliższe 
szczegóły o kursie, wraz z dokładnemi 


oraz o zakresie egzaminu kwalifikacyj- 
nego podaje „Informator dla nowowstę- 
pujacvch“, który po otrzymaniu 1,80 zł. 
ma adres Bratniej Pomocy Stud. Poli- 
techniki Lwowskiej, Lwów, Politechni- 
ka lub na konto P. K. O. mr. 146926 wy- 
syła sekretarjat towarzystwa. (w 


Województwo śląskie. 


* Ważne dla wycieczkowiczów. Dy- 
rekcja kolei państwowych w Katowi- 
cach podaje do wiadomości, że bilety 
wycieczkowe, wykupione w sobotę, 25 
lub w niedzielę 26. czerwca br., sa wa- 
¿ne do czwartku 30 czerwca północy. 
Röwnoczesnie dyrekcja kolei nadmienia, 
że w czasie od 25 do 30 czerwca kurso- 
wać będą wszystkie pociągi wycieczko- 
we, przewidziane w rozkładzie jazdy. 

atomiast nie będą uruchomione żadne 


(k) l 


Wpisy do szkoły powszechnej, wydzia. 
łowej i na kurs gospodarstwa domowego. 


Cieszyn. Wpisy do szkoły powszech- 
nej i wydziałowej. jakoteż i na kurs go- 
spodarstwa domowego odbędą się we 
wtorek, t. j. 28 czerwca b. r. o godz. 11 
do południa, Dyrekcja zaznacza, że u- 
czenice na kursie gospodarstwa dumo- 
wego nietylko zaokrągiają nabytą naukę 
w szkoie wydziałowej, lecz również 
zdobywają niezbednie potrzebne wiado- 
mości w gospodarstwie, bo kurs obej- 
muje naukę gotowania, pisania na ma- 
szynie, prania bielizny, zagotowania o- 
woców, szycia, haftowania oraz hodowlę 
warzyw i kwiatów, również przyzwy- 
Czaja się inode dziewczęta do usług pod. 


czas przyjęć. Dyrekcja uprasza do ko- 
rzystania ze sposobności, szczególnie 
tych, którzy nie mają zamiaru posyłać 
swych córek do innych szkół. Zazna- 
cza się, że wszyscy rodzice, którzy swe 
córki,na kurs posyla!i, są zadowoleni, o 
czem Świadczą dziś słowa uznania, 


Samobójstwo. i 
Cieszyn. Dnia 19 bm. popełnił samo- 
bóistwo przez otrucie sie w Bobrku nad 
Bobrówką, 
Cieszyna. 


Simon Wolter z Czeskiego 


pierwszorzędny, orzeiwiaiqcy napój jabłczany! 
Wszędzie do nabycia, także szklankami w firmie 


Oito Rasner, Katowice, Poprzeczna 4 


W służbie Marji. 

Leszna Górna. W ubiegłą niedzielę 
19 bm. przeżywała parafja nasza pod- 
niosłe i radosne święto założenia Kon- 
gregacji i złożenia uroczystych ślubów 
przez pierwsze sodaliski. Wzruszenie 
malowało się na twarzach zebranych 
patrzących na tę drużynę młodych dziew 
cząt, które odtąd udwaznie pójdą na 
wierną służbę — Marii. Szczególnie 
podniosłym i rzewnym był moment, gdy 
sodaliski wieńcem otoczywszy ołtarz, 
składały uroczyste przyrzeczenia. Ja- 
rzyły się potężnym blaskiem zapalone 
świece — ale większym blaskiem rado- 
Ści gorzały oczy wybranych. Uroczy- 
stość uświetnił swym występem chór 
S M. P., za co należy druhom naszym 
serdecznie podziękować. Wierzymy, że 
życie nowo założonej sodalicji pomyśl- 
nie rozwijać się będzie pod błękitnym 
sztandarem marjańskim, a członkiniom 
przyniesie wiele pożytku. Cześć Marji! 


Niszcząca ulewa. - 

Leszna Górna. W środę, 15 b. m. na- 
wiedziła nas krótkotrwała ulewa, tak 
mocna jednak, że poczyniła dość znacz- 
ne szkody. Luna! gęsty deszcz, to też 
w ciągu kilku minut z „groni* naszych 
poczęły się zwalać istne potoki wzbu- 
rzoné¥, mętnej wody. Najwięcej ucier- 
p.ały świeżo okopane ziemniaki, które 
miejscami woda podmyła i popodrywała. 
Gdyby ulewa trwała jeszcze jakie pół 
godziny dłużej, stalibyśmy przed nie- 
uriknioną katastrofą. A zawsze mówią, 
że „w górach początek wody“. Siano- 
kosy już się rozpoczęły i całe powietrze 
przepełnione cudowną wonią więdną- 
cych ziół. Wszyscy wyczekują teraz 
jedynie słońca! 


Nocna wizyta przez balkon. 


Dzięgielów w Cieszyńskiem. W nocy 
na 20 bm. nieznany sprawca wszedł 
przez niezamknięte drzwi balkonowe do 
szwalni, mieszczącej się na II p. zakładu 
Ebenzera w Dzięgielowie, skąd skradzio- 
no 10 mtr. kartonu granatowego 30 mtr. 
kartonu białego, 6 mtr. materji wełnianej, 
2 i pół mtr. materji granatowej, 4 jedwa- 
bne fartuchy, 2 chusteczki jedwabne i 2 
suknie, łącznej wartości około 500 zł. (p) 


Dziesięciolecie przyłączenia G. Śląska 
do Ojczyzny. 


Z Istebnej i okolicy. Dziesięciolecie 
pamiętnej chwili przyłączenia ziemi gór- 
nośląskej do Ojczyzny obchodził nasz 
zakątek górski uroczyście. - W niedzielę 
przed południem odbyło się uroczyste 
nabożeństwo, odprawione przez ks. wik. 
Mamzera, poprzedzone kazaniem oko- 
licznościowem o miłości Ojczyzny, wy- 
głoszonem przez ks. prob. Grima. 
południu urządziły wszystkie stowarzy- 
szenia pochód dc Jaworzynki, na Krzy- 
żową, przy dźwiękach kapeli SMP., 
gdzie przed pomnikiem Wolności prze- 
mówił p. naucz. Gazurek na temat „Czem 
dla nas powinna być odzyskana wol- 
ność“, Wieczorem odbyła się uroczy 


Po 


| 


sta akademja, na którą złożyło sie: chór 


wycieczki seminarz. z Ostrowa, który 
udatnie oddał Mazurka Dąbrowskiego, 
Rotę Górnośląską i hymn Polska to wiel- 
ka rzecz; następnie ks. Grim wygłosił 
wykład na temat: Upaść może i naród 
wielki, ale zginąć tylko nikczemny, wy- 
kazujac, dlaczego Polska chociaż upa- 
dła nie zginęła i dlaczego Śląska Ziemia, 
chociaż sprzedana przed 600 laty, nie 
zginęła, powodem podwójnego cudu 
zmartwychwstania Ojczyzny i przywró. 
cenia Ziemi Śląskiej na jej łono, to praw- 
dziwa miłość, która 'w ciągu wieków 
przewijała się w sercach Polaków i Ślą- 
zaków. .Po przemowie: oddano po mi- 
strzowsku obraz Zrywania Kajdan przy 
wtórze muzyki, poczem odegrano we- 
scla sztukę „Złote ptaki”, oddaną z swo- 
istym humorem ji werwą przez SMP. 
Uroczystość zakończył chór sem. z O- 
strowca hymnem górnośląskim. Tak 
nasz zakątek górski uczcił tę wiekopom- 
ną chwilę, uroczyście, bez zgrzytów 
partyjnych. Życie w naszej okolicy uro- 
zmaicają wycieczki szkolne į inne, które 
dosyć często zaglądają do naszych u- 
stroni, a widocznie nie żałują, bo przy-, 
rzekają, że w najbliższym czasie znów | 
nasze uroczysko odwiedzą. Ostatnio: 
deszcze troche popsuły radość wyciecz- | 
kową, a mieliśmy i prawdziwe burze, 
które niejednemu napędziły strachu, a! 
nawet pozostawiły ślady po sobie, bo 
zabiły gromy krowę i szkodę na całym 
łanie pola wyrządziły. Wspomnieć wy-" 
pada nam i święto młodzieży szkolnej; | 
t. zn. wizytację kanoniczną i szkolną, | 
kiöre wykazały, że dziatwa szkolna speł. 
nia gorliwie swe obowiązki religijne, co 
ks. kanonik Olszak podniósł w swem 
przemówieniu. : 


&TvikoPERFIX 
sam pierze 


Zrobitby lepiej, gdyby nie uciekał. 

Bielsko. Na jednej z tutejszych ulic 
napotkał w ubiegłą niedzielę o godz. 2.30 
w nocy patrol policyjny na dwóch osob- 
ników, którzy nieśli jakieś olbrzymie pa- 
ki, Na widok posterunkowych złodzieje 
porzucili swe paki i rzucili się do ucie- 
czki. Za nimi pobiegli równeż i funk- 
cjonarjusze, którzy zdołali przytrzymać 
jednego z tajemniczych osobników. Przy 
trzymanemu polecilj funkcjonarjusze po- 
licyjni zanieść paki na policję. Po paru 
krokach złodziej rzucił pakami w poli- 
cjantów i powtórnie zbiegł. Ucieczka 
jego zakończyła się jednak fatalnie, albo. 
wiem za uciekającym policjant oddał 
cztery strzały, z których jeden trafił 
zbiega w kręgosłup. Odwieziono go do 
szpitala w Bielsku, gdzie walczy ze 
śmiercią. Tu stwierdzono, iż jest to zna- 
ny włamywacz Antoni Kurek z Czecho. 
wie. (1) 


Grom wznieca pożar. 

Ligota w Bielskiem. Dnia 20 bm. u- 
derzył grom w dom Józefa Handla w 
Ligocie, skutkiem czego spalił się dach 
domu wraz z sufitami. Powstała szkoda 
wynosi około 8000 złotych. Wypadku w 
ludziach nie było. W akcji ratunkowej 
brała udział miejscowa straż pożar- 
na. (p) 


Wyłowienie zwłok żebraka. 

Ligota w Bielskiem. Dnia 20 bm. wy- 
łowiono z rzeki llownicy w Ligocie 
zwłoki żebraka Zipcera Jana, lat 74 li- 
Czacego z Międzyrzecza Górnego. 
Zwłoki złożono w miejscowej kostnicy 
cmentarnej. Przyczyny utonięcia do- 
tychczas mie ustalono. (p) 
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Manifestacja miliona wiernych. 


Kongres Eucharystyczny, odbywają- 
cy się obecnie w Dublinie, jest wspaniałą 
manifestacją katolicyzmu. Bierze w nim 
udziat 9 kardynałów ¡ 142 biskupów i z 
górą miljon wiernych. 

Niezwykłe interesująca jest organi- 
zacja tego kongresu. Już dziś studjują 
ją naukowo ludzie różnych narodowości 
i różnych religij, jako prawdziwe arcy- 
dzieło w swoim rodzaju. 

Zastanówmy się tylko. Miłjon piel- 
grzymów z całego świata skieruje się w 
redziele do jednego punktu, mianowicie 
na mszę połową do Fenix-Parku. Jak tu 
uniknąć, by tak liczna uroczystość nie 
zmieniła się w nieuchronną napozór ka- 
tastrofę ? 

Przedewszystkiem zawieszono w ca- 
tej Irlandji wszelkie walk; partyjne, cze- 
go symbolem będzie fakt, że dwaj śmier. 
telni wrogowie, de Valera i Cosgrave, 
będą nieśli równocześnie bałdachim pod- 
czas wielkiej procesji. Już trzy lata te- 
mu mianowano „dyrektora organizacyj- 
nego“ Franka O'Reilly, który przygoto- 
wał i wyzyskal każdy najmniejszy ką- 
cik w mieście i najbliższej okolicy na po- 
mieszczenie pielgrzymów. Prócz tego 
zbudowano dła nich całe miasto płócien- 
ne, złożone z 600 wielkich namiotów. 
W porcie, przy brzegu, stanęły szeregi 
ckrętów, służących za hotele. a opodal, 
na głębokiej wodzie, zarzuciło kotwicę 
19 wielkich pasażerskich statków ocea- 
nicznych, a łodzie motorowe utrzymują 
ruch pomiędzy temi okrętami a brze- 
giem. 

Z pomiędzy ludności Irlandji powoła- 
no znawców wszystkich języków, ażeby 
służyli za tłumaczy i przewodników, po- 
tworzono biura informacyjne we wszy- 
stkich stolicach Europy i obu Ameryk, 
zawieszono działanie ceł; zaangażowano 
20 tysięcy kelnerów; udekorowano mia- 
sto z wielkim przepychem. 

Ażeby wszyscy przybyli mogli sły- 
szeć kazanie i brać udział w nabożeń- 
srwach, ustawiono 200 głośników, z któ- 
rych najsilniejsze, mające zasięg w dwu- 
kilometrowym promieniu, znajdować się 
będą koło Fenix-Parku, a mniej silne na 
wąskich uliczkach. Całą armie elektro- 
techników zmobilizowano do zalania 
miasta potokamj światła. Na rzece i mo- 
rzu krążą łodzie ratunkowe. Bruk z „ko- 
cich łebków* zamieniono na olbrzymich 

- przestrzeniach na asfaltowy. 

Troszcząc się o żywność dla przy- 
byszów, już w zeszłym roku skłoniono 
chłopów, aby hodowałi wczesne jarzy- 
ny, które specjalnemi pociągami ZWOZO- 
rc sa do Dublina. Pociagi ekspresowe 
przywożą codziennie do stolicy... mleko. 
Zbadano wydatność piekarń i postarano 
się o wielokrotne jej powiększenie, za- 
pewniono dostawę mięsa, licząc, że piel- 
grzymi zjedzą conajmniej 2 tysiące wo- 
łów, 1500 baranów, nie licząc wieprzy 
i drobin. W cełu zaś dobrego rozdziału 


tego wszystkiego, wydrukowano „ksią- 
żeczki z kuponami żywnościowemi*, w 
które zaopatrzono pielgrzymów po hote- 
lach i obozowiskach. 

Ażeby miljonowe masy, które w nie- 
dzielę udadzą się do Fenix-Parkę, nie 
tratowały się wzajemnie lub_nie przy- 
szły w kilka godzin za późno, na długi 
czas przed kongresem robiono doświad- 
czenia z masami wojska, które kierowa- 


no rozmaitemi drogami do Parku, aż do- 
póki nie wypracowano odpowiedniego 
planu ruchu ulicznego. 

Jak widzimy, Irlandja wyzyskała w 
pełni kongres, aby popisać się przed 
światem swoim talentem organizacyj- 
nym, składając dowód, że po 700 latach 


tiewoli cechuje ją karność i sprawność, 


przyćmiewająca najstarsze i najbogatsze 
państwa. 


TEATR I SZTUKA. 


TEATR POLSKI W KATOWICACH 


Występy Rewii war. „Morskie Oko“ w Teatrze 
Polskiim, 


Powodzenie najnowszej rewii pt. „Przez 
dziurkę od klucza“ przeszło najśmielsze oczeki- 
wania. Rozentuzjazmowana i rozbawiona pu- 
bliczność przyjmuje owacyjnie na każdem przed 
stawienia znakomitych artystów warszawskich 
w osobach J, gokołowskiej, M. Martöwny, J. 
Kozłowskiej, L. Sempolińskiego, Sulimy, Opol- 
skiego, Ciegietskiego, 5 sevellersów polskich, $ 
girls, orkiestra jazzbandowa. Nielada atrakc;a 
sa występy mistrza humoru Leona Wyrwicza. 

Dyrekcja Teatru komanikuje, iż w porozu- 
mieniu z imprezą warsz. „Morskie Oko“ dopu- 
szcza vd dnia 23, bm. bony zniżkowe Towarzy- 
stwa Przyjaciół Teatru Polskiego na przedsta- 
wienia „Rewii Morskiego Oka“. 

REPERTUAR: 

Sobota, dnia 25. bm.: „Przez dziurkę od 
klucza” (Rew. War.), występ L. Wyrwicza, © 
zodz. 20. 

Niedziela, dnia 26. bm.: „Przez dziurkę od 
klucza“ (Rew, War.) występ L. Wyrwicza, 0 
godz. 20 U 

We wtorek, 28, bm.: „Teatr Koryiski“. Po- 
czątek o zodz. 20, 

Teatr Polski na prowincji, 

Poniedziałek, dnia 27. bm.: „Przez dziurkę 
od klucza” Tarnowskie Góry o godz. 19.30. 

Wtorek. dnia 28. bm.: „Przez dziurkę od 
klucza" Cieszyn o godz. 19.30. 


Repertuar kinoteatrów w Katowicach. 


Kino Casino: „Miłość Kozaka“. 
Kino Rialto: „Faworyta Maharadzy", 


Repertuar kinoteatrów w Król. Hucie. 
Kino „Colosseum“ Król. Hata: 1) Mnich na 
rozdrożu”. 2) C. K. Feldmarszalek, 
Kino „Apollo“ Król, Huta. Podwójny program: 
1) „Gdy wybiła półmoc'. Obraz o niesa- 
mowitych tajemmicach“, 2) „Orłów* z l- 
wanem Petrowiczem. 

Kino „Roxy”. Śliczna 100 % operetka filmowa 
„Monte Carlo“ z Jeanette Mac Donald. 
Jako 2-gi film „W porywach zimysłów* 
dramat erotyczny. 


— ~ 


Sprawy towarzystw. 


Rybnik. W niedzielę, dnia 26 czerwca br. 0 
godz. 15 odbędzie się w Czuchowie, w lokalu p. 
Mazanka zebranie miesięczne Związku Pszcze” 
larzy Śląskich koła w Rybniku, na które się 
wszystkich pszczelarzy zaprasza. Odjazd z Ry- 
bnika o godz 13,35. Zawiadamia się równocze- 
Śnie członków, że nadszedł już cukier. Zarząd. 

Żory. Kółko rolnicze (kasa Stefczyka) ma 
walne zebranie w niedzielę, dnia 26 czerwca © 


godz. 3 popołudniu w lokalu p. Hanslikowej. — 
Wybór jednego członka zarządu. Rolników, — 
członków kółka rolniczego z Żor i okolicy upra- 


Sza się o liczny udział w zebramiu. Zarząd. 
Polsko.katolickie Stow. mistrzów i czeladników 


Król. Huta, W poniedziałek, dnia 27 bm. od- 


będzie się w lokalu p. E. Zeldera, przy ul, 3 ma. 
ja 15 o godz. 20 zebranie plenarne, na które sie 


A O SC OSOZ, 


Życie oddał za czereśnie. 


Leśniczy strzela do człowieka za bezprawne obieranie owocu. 


Syrynia w Rybnickiem. Dnia 20 bm. 
© godz. 16.30 leśniczy Lessowicz Emil 
z Syryni wystrzałem z fuzji zranił ciężko 
w lewą nogę poniżej kolana Zdrzałka 
A‘ireda z Lubomi, w chwili, gdy ten Bez- 
prawnie wlazł na drzewo ezereSniowe, 
stojące na skraju lasu Grabowskiego od- 
dalonego około 180 m od leśniczówki. 
Zarzałek, trafiony wystrzałem spadł z 
drzewa. Odstawiono go natychmiast do 
leśniczówki, celem udzielenia pierwszej 
pomocy, a następnie odwieziono go do 
lecznicy Spółki Brackiej w Rydułtowach, 
gdzie następnego dnia zmarł. Leśnicze- 
go Lessowicza przytrzymano i odsta- 
wiono do dyspozycji sędziego śledczego 
w Rybniku. Tłumaczy się on, że strzał 
oddał z podwórza leśniczówki w kierun- 
ku lasu na wrony. (p) : 


Dosyć dziwnie to tłumaczenie wy- 


| 


gląda u leśniczego, który chyba nie po- 
raz pierwszy strzelał w swem życiu 
i posiadał pewną w tym kierunku wpra- 
wę. Dlatego też trudno nam uwierzyć, 
by strzał aż tak bardzo chybił, że za- 
miast wrony trafił człowieka. Nie chce- 
my uprzedzaé wyników śledztwa, które 
niewątpliwie prowadzone będzie bardzo 
skrupulatnie, sądzimy jednak, że na wy- 
padek, gdyby śledztwo wykazało bez- 
sprzeczna winę leśniczego, to zastoso- 
wany będzie względem niego surowy 
wymiar sprawiedliwości. Nie można bo- 
wiem dopuszczać do tego, by za odro- 
binę czereśni odbierać komuś życie. Nie- 
watpliwie jest to kradzież ¡ powinna ona 
być ukarana w tym stopniu, na jaki za- 
sługuje, ale przez sąd, nigdy zaś przez 
samowolę leśniczego. Tak sobie lekce- 
ważyć cudzego życia nie wolno. (m) 


wszystkich członków zaprasza. Osobnych za- 
wiadomień się nie wysyła. Zarząd: Ks. Kitta. 
Wełnowiec, Miejscowe koła N. Ch. Z. P. urza- 
dza w piątek 24 bm. o godz. 7 wieczorem na 
sali p. Jaworskiego swe miesięczne zebranie. 
Chorzów. Miejscowe koło N. Ch. Z. P. urzą- 
dza w nidziele. dnia 26. 6. br. o godz. 3 popolu- 
dniu na sali p. Benkego swe uroczyste zebranie. 


Baczność Powstańcy zam. na terenie Król. Huty! 

Królewska Huta. W sobotę, dnia 25 czerwca 
br. o godz. 19.30 odbędzie się na sali Katolickie- 
go Domu Związkowego przy ul. Wołności 47 ze 
branie uroczyste wszystkich członków grup 
wchodzących w skład wydziału połączonych grup 
Zw. Powst. Śl. w Król. Hucie celem uczczenia 
10-letniej rocznicy wkroczenia wojsk polskich 
na Górny Śląsk. Wzywa się wszystkich człon- 
ków o gremjalny udział w powyższem uroczy. 
stem zebraniu. Prezes wydziału: Poseł Kornke. 


Kalendarzyk zebrań Związku górników 


W niedzielę, dnia 26 czerwca br. odbywać się 
będą zebrania filijne Związku Górników ZZP. z 
udziałem referentów związkowych, w niżej po- 
danych miejscowościach, na które uprasza się 
członków i sympatyków o liczne i punktualne 
przybycie. 

Kostuchna. O godz. 16 w lokalu p. Chrysta, 

Katowice. Filja I o godz. 14 w lokalu Strze- 
cha Górnicza. 

Giszowiec. O zodz. 9 w lokału związkowym. 

Łaziska Górne. Godz. 16 w lokału szkoły po- 
wszechnej. 

Bykowina. Godz. 15 w lokalu p. Zgryzka. 
Bielszowice. Zebranie wspólne wszystkich 
filji, o godz. 16 w lokalu p. Długosza. 


Baczność Radzionków! 

W sobotę, dnia 25 czerwca br. o godz. 17-ej 
odbędzie się wiec związku górników ZZP. Upra. 
sza się członków i sympatyków z Radzionkowa, 
Rojcy i okolicy o liczne i punktualne przybycie. 


Zebrania Kat. Kół Abstynenckich na cześć 
św. Jana Chrzciciela. 

Katowice. Na sali Domu Związkowego przy 
kościele N. P. M. odbędzie się w niedzielę dnia 
26 czerwca 1932 r. o godz. 17 uroczysta Aka- 
demja. Chór kościelny pod kierownictwem swe. 
go dyrygenta nauczyciela p. Wieczorowskiego 
odśpiewa kilka pieśni, oprócz tego koncertować 
będzie klub mandolinistek pod kierownictwem 
p. Wilczka, Referat o Św. Janie wygłosi p. prof. 
Lubos z Król. Huty, Wygłoszone zostaną także 
różne deklamacie. Wstęp: miejsca rezerw. 1 — 
zł, siedzące 0,50 zł, stojące 0,20 zł. Uprasza się 
o liczny udział w tej uroczystości. 

Król. Huta. W niedzielę dnia 26 bm. o zodz. 
6 tano odbędzie się nabożeństwo na cześć Św. 
Jana Chrzciciela z wspólną komunja św. w ko- 
ściele $w. Barbary. — O godz. 8 rano zbiórka 
przed kościołem $w. Barbary a następnie wy- 
marsz na Załęską Hałdę, gdzie odbędą sie gry 
i zabawy. 


Dział handlowy. 


Giełda pieniężna w Warszawie 
z dnia 23 czerwca 1932 r. 
Dolar amerykański 8,89% zł. Funt szterlin- 
gów 32,29 zł. 100 franków francuskich 34,99 zł. 
100 koron czeskich 26,32 21. 100 franków szwai 
carskich 173,37 zł. 100 guldenów holenderskich 
359,65 zł. 100 franków belgijskich 123,94 zł. 


"Giełda zbożowa w Poznaniu 
z dnia 22 czrwca 1932 r. 

Notowano za 100 kg w handlu hurtowym 
przy odbiorze ładunków wagonowych: Żyto 
23,00—23,50. Pszenica 23,75—24,75. Jęczmień 
19—21. Owies 20,00—20,50. Mąka żytnia 35— 
36. Mąka pszenna 38—40. Otręby żytnie 14,00 
14,25. Otręby pszenne 12,25—13,25 Otręby psz. 
grube 13,50—14,50. Łubin niebieski 11—12. Łu- 
bin żółty 14—15. Słoma żytnia 4,25—5,75. Sło- 
ma owsiana i jęczmienna 4,75—6,25. Siano stare 
5,75—8,50. Makuch lniany 22—24. Makuch rze- 
pakowy 17—18. Makuch słonecznik 18—19. 
Ogólne usposobienie stalsze. (w) 


Sprawozdanie targowe 


podane przez firme „Raiffeisen“ hurtownię 
towarów w Katowicach ul. Gliwicka 3. 

Ceny orientacyjne za produkty rolne za 100 
kg w ilościach pelnowagonowych, franco stacja 
odbiorcza G. Śl. z dnia 23 czerwca 1932 r.: Żyto 
krajowe zł 30,00—30,75, pszenica krajowa zł 
31.00—32.00, owies krajowy 25.00—26.00. Pasze 
treściwe za 100 kg loco stacja odbiorcza (przy 


| Program radjowy. 
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Niedziela 26 czerwca 1932. a 
Katowice. Godz. 9.00 Transmisja nabożeństwa A 
z Ostrej Bramy w Wilnie, poczem zaprzy- c ” 


siężenie kadetów korpusu Nr. 1 Lwów. 
11.58 Sygmał czasu, 12.10 Komunikat meteor. 
12.15 Poranek muzyczny. 12.55 „Drogi roz- 
woju prawodawstwa pracy“. 13.10 Dalszy 
ciąg poranku muzycznego. 14.00 Ks. Dr. Bo- 
łesław Rosiński: „Religijność kobiet“. 14.15 
Pieśni w wykonaniu Tadeusza Łuczaja. 14.30 
„Uprawa truskawek i poziomek”. 14.50 UE 
twory na klarnet. 15.05 „Pielęgnowanie roji 
po obsadzeniu“. 15.25 Dalszy ciąg koncertu. 
15.40 Audycja dla dzieci. 16.05 Audycia żoł- 
miersko.strzelecka. 16.45 „Z 10-go kongresu 
Penklubu“, 17.00 Koncert popołudniowy. 18,00 
Skrzynka pocztowa techniczna. 18.20 Trans- 
misja z Ciechocinka koncertu 36 pp. 19.15 
Rozmaitości. 19.30 Intermezzo muzyczne. 
20.00 Transmisja uroczystości zapalenia ogni- 
ska harcerskiego. 20.03 Koncert popularny. ES 
21.10 Kwadrans literacki. 21.25 Dalszy ciag 

koncertu. 21.55 Komunikat meteorologiczny. 

22.00 Komunikaty sportowe. 22.05 Muzyka 

taneczna. 22.50—23.30 Muzyka taneczna. | 


Poniedziałek 27 czerwca 1932, x 


Katowice. Godz. 11.58 Sygnał czasu. 12.10 Co- 
dzienny przegląd prasy polskiej, 12.20 Kon- 
cert z płyt gramofonowych. 12.40 Komunikat 
meteorologiczny. 12.45 Dalszy ciąg Koncertu 
z płyt gramofonowych. 14.00 Komunikat go- 
spodarczy. 15.00 Komunikat gospodarczy. 
15.10 Koncert z płyt gramofonowych, 15.30 — 
Przegląd komunikacyjny. 15.40 Dalszy ciąg 

koncertu z płyt gramofonowych. 16.40 Poga- 


danka 2 działu „Ogrodnik Śląski". 17.00 Mu. TR 
zyka lekka. 18.00 „Paradoksy techniki". NA 
18.20 Muzyka taneczna. 19.15 Rozmaitości UN 
19.30 Komunikaty strażactwa Śląskiego. 1935. 
Prasowy dziennik radjowy. 19.45 Prof. dr. A 
Władysław Dziegiel: „Górny Śląsk w rękach > ie 
Francuzów przed 270 laty“ — oz. II. 20.00 Hay 
Koncert europejski w Hilversum w Hołandii. _ 
21.00 Tramsmisja koncertu z Paryża. 2300 —— “he 
Dodatek do prasowego dziennika radjowego. | 
23.05 Komunikat meteorologiczny. 23,10 TOR 
Wiadomości sportowe. 23.15—23.30 Muzyka A 
taneczna. 4 
A 
Kronika radiowa. 2 
Odczyt misyjny. y pr 
Staramiem dyrekcji archidiecezjalneq Zwią- ot 
zków Misyjnych w Warszawie. z cykłu odczy- q 
tów o 2naczeniu i zadaniach misyj katolickich, 3 
wypowiedzianych przez Polskie Radio — War. M 
szawa na wszystkie rozgłośnie kraju, 33 2 rzędu Aa, 
odczyt p. t. „Misyjna akcja samarytańsko-me- RG, 
dyczna* wygłosi w najbliższą niedzielę, dn. 26 ż 
czerwca r. b. o godz. 11 m. 35 rano, bezpo- wył 
średnio po transmitowanem nabożeństwie 9. eo 
Eleonora Reicher, dr. medycyny. i y 
NS <k 


ilościach pelnowagonowych): makuch stonecz- 
nikowy 48% zł 20,50--21,50, makuch slonecz. 
nikowy 46% zł 19,00-—20,00, makuch miany zł 
24,00—25,00, makuch rzepakowy zł 18,50-—19,50, 
otręby żytnie 14,50—15,00, otręby pszenne a "WN 
14,00—14,50, słoma żytnia zł 10,25, słoma pszen. 
na 10,00. 


Urzędowe sprawozdanie komisji 7: 
notowania cen 


Na centra'na targowicę w Mysłowicach spe- 
dzono od dnia 14 do 20 bm.: 694 szt. bwdła, 1466 
szt. świń, 240 szt. cieląt. Razem 2400 szt. żwie- ; 
tzat. Wf 

Placono w dniu 20. bm. za 1 kg żywej wagi 
za: (ceny loco targowica łącznie z kosztami 
handlowemi). 

Woły: pełnomięsiste, wytuczone 80—90 gr. 
młode mięsiste, niewytuczone i starsze wytu- 
czone 68—79 gr., miernie odżywione, młode, do- 
brze odżywione starsze 55-67 gr. Stadniki: 
pełnomięsiste, wyrosłe najwyższej wartości tze- 
źnoj 70—80.. pelnomiesiste młodsze 60—69, mier- ; 
nie odżywione młodsze i dobrze odżywione 
starsze 50—59. Jałówki i krowy: pełnomięsi- 
ste, wytuczone jałówki najwyższej wart ¿dl 
rzeżnej 75—85 gr. pelnomiesiste wytuczone kro 
wy. najwyższej wartości rzeźnej do lat 7-miu 
75—85 gr.. starsze wytuczone krowy i mniej 
dobre młodsze krowy i jałówki 68—74 gr., mier- 
nie odżywione krowy i jałówki 60—67 gr. licho * 
odżywione krowy i jałówki 53—59 gr, licho ya 
odżywiona miód2 (2artoki) 45—52 gr. M 

Cielęta: Średnie tuczone cielęta ı najprzede 
niejsze ssaki 65—75 gr, muiej tuczone cielęta i 
dobre ssaki 50—64 gr., liche ssaki gr. 

Świnie: tuczone ponad 150 kg. żywej wagi N 
145—160 gr., pelnomiesiste od 120—150 ke, ty- Y 
wej wagi 130—144 gr., pelnomiesiste od 100— 

120 kg. żywej wagi 110-129; pełnomięsiste od 
80—100 kg. żywej wagi 100—109 gr., mięsiste 
świnie do 80 kg. żywej wagi 90—99 gr. 

Przebieg targu: Targ słaby, podaż niedostat., 
tendencja zniżkowa. 


Katolika Polskiego, Górnoślą- 


Wydawnictwo: 
zaka, Gońca Śląskiego, , Katolika Śląskiego i 
Qwiazdki Śląskiej. 


Whi 


Za redakcie odpowiada: Franciszek Godula — 
Król. 


uta. 

Nakładem: Zjednoczone Wydawnictwo Garet, 
Spółka z ogr. odp. Katowice, ul. św. Stanisła- 
wa 4, tel, 14-14 i 156, 

Drukiem: Drukarnia Śląska, S-ka z ogr, odp., 
- Katowice, Batorego 2, tel, 878. 


Persil jest nadzwyczaj wydajny. Na trzy wiadra 
wody wystarczy paczka Persilu bez żadnych innych 
dodatków. Persil rozpuszcza się w zimnej wodzie! 
Bieliznę gotuje się tylko raz i krótko. 


Sprawa więc prosta; 


u 


Przyjezdzajacy do Katowic 
- posilajcie się w restauracji 
mleczarni „Zdrowie“, 
ulicy Dworcowej nr. 13. 


wujowi 


Ks. Drowi 


deczne życzenia 


i 


al cere poszukuje  jakiegokoi-|tych, wartość złotego ý mów, will, „używajcie ognio: 
PRZED UŻYCIEM + PO UŻYCIU wiek zajęcia, Solorz|W złocie na “hipoteke trwałej specjalnej bezsmołow- 
Helena, Chorzów. Plac|1 otrzyma posadę lub jcowej papy białej bitumicznej 


Uzyskujecie w przeciągu 3—4 dni po użyciu 
preparatu „ALMA“ dla pielęgmacji twarzy. — 
Już po pierwszem użyciu ujawnia się widoczna 
poprawa cery. — Przez odnowienie naskórka 
twarzy następuje usunięcie radykalne wszelkich 
nieczystości cery, jak wągry, zmarszczki, prysz- 
cze, duże pory, plamy wątrobiane, czerwoność 


nie, ale bajecznie tanio i przy 
najdogodniejszych warunkach 
spłaty kupisz meble wszelkiego 
rodzaju w firmie 


: iałki| Woluie i jego przepra- ssa 
nosa, piegi. Cera uzyskuje śnieżną białość i reel i: Gl hod szam. Józef Rybok. pokrycie dachów. 
świeżość młodocianą. — Cena 1,50 zł. 3 słoiki 3000 zł. itd. sprzedaje oo JĄ Zadajcie we wszystkich wiek- 
3 złote. Zamawiajcie natychmiast. gdyż te ceny 66 na Śląsku Cieszyrisk, Choroby sorca, ‘cea, y __Szych składach, 
tak nisko: skalkulowane pozostają tylko 3 dni w Wiadom. Bielsko skryt Hite ar le Pier Tire ; alce Pe i ofert 
mocy. Dr. Nic. Kemeny, Cieszyn. Śl. Skrytka 99 ka pocztowa 102, Zna-| 7 9CZCA . 3 wprost z iabryki w Nowym 


pocztowa Nr. 708. 


Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych w 
Katowicach ogłasza niniejszem 


przetarg publiczny 


na wydzierżawienie bufetu kolejowego na stacji 
w Herbach Śl. i w Świętochłowicach z terminem 
obięcia z dniem 16 lipca 1932 r. 

Termin składania ofert upływa z dniem 11 
Mpca 1932 r. v godz. 12-tej. Tego samego dnia 
o godz. 13-tej nastąpi otwarcie ofert. 

Szczegółowe warunki przetargu publicznego 
ogłoszono w Monitorze Polskim Nr. 140 z dnia 
21 czerwca 1932 r. 

Bliższych informacyj udziela Kierownik Dzia. 
łu Ogólnego Wydziału Osobowego w gmachu 
Dyrekcji Okręgowej Kolei Państwowych w Ka- 
towicach pokój 52, w godz. od 12 do 14. 

Oferty, nieodpowiadające warunkom przetar. 
gu nie będą rozpatrywane. 


Dom Meblowy 
Katowite, 
tylko ul. Stawowa 3 w podwórzu 


Specjalne warunki dla PP. urzęd- 
ników. — Przy gotówce wysoki 
rabat. — — Fabryka własna 
na Pomorzu 


l 


Ogtasza się w naszej gazecie! 
Ee a A | 


Czytelników naszych prosimy, aby kupowali tylko 
— | powOływali się przy kupnie na naszą ga 
Mn "WARE ny a NEE N 


Czytelnikom gazety naszej przypominamy o odnowieniu przedpłaty na li 


| 


na pocztę sprawia pewne trudności, 


zgłosi przy najbliższej okazji. Drugi kwit prosimy wręczyć sąsiadowi z za 


Kwit miesieczny na zamówienie gazety 


Niżej podpisany zamawia: 


Tytuł gazety | Aaa Czas przedpłaty | Cena dnach Razem 
mn e | u] 
Katolik Slaski lipiec va 
Gwiazdka Śląska |Katowice| | 1939 


a A M m sh ee 


imię, nazwisko i dok:aday adres zamawiającego. 


| akwitowanie urzędu pocztowego : 
Z odebrania powyższej sumy kwitujemy, 


Se a LA dla —— e aenn 


należy tylko zastosować odnośne przepisy. / 


Swemu kochanemu bratu 


proboszczowi w Starym Bieruniu 
przy z okazji 25-lecia kapłaństwa składa ser- 


Rodzina Jankowski, Rybnik 


i Posad poszukująj 


Panna, licząca 33 lata, 
ze znajomością kuchni 


Jana 1. 


Majątki ziemskie, 
mienice, wille 


czek uproszony. 


Najtańsze źródło słyn. 
nych na cały Świat kos 
do koszenia oraz wy- 
S 
zycznych. Katalog wy 
sylamy darmo. Poznań 
ski 
Poznań, Wały 

wej Jadwigi 11. 


Do sprzedania na do- 
godnych warunkach w 
Strumieniu dom muro- 
wany wraz z ogrodem 
znajdujący się 10 minut 
drogi 


dziela listownie lub u- 
stnie Walenty Hill, go- 
spodzki 
© 


prosimy o wycięcie i wypełnienie jednego z 


» Szwagrowi 


Wilkowi 


PROSZEK OD BÓLU GŁOWY DLA DOROSŁYCH 


„KOWALSKINA 


"GB USUWA NAJSILNIEJSZE 
a seco © 
(NIEŻ) FABRYKA CHEMICZNO-FARMACEUTYCZNA 


„AP.KOWALSKI warszawa. 
i ' _ Różne | 


Kto pożyczy 6.000 zło- 


Właściciele domów! 
Do krycia dachów nowych do- 


Rolnicy, 


prowadzenia piekarni 


jakąkolwiek pracę. Zer. 
kierować do admini- 
stracji pod „E.. 99“, 

Oszczerstwo, uczynio- 
ne względem osoby rol 
nika Wincentego Wi- 
ciach z Brzeźców od- 


Oem marki KOR BEE" lub czer- 
bk E wonej „€zerwelit" z Gór. 
SĄ nośląskiej fabryki papy dach, 
Koszycki i Liber 
Nowy Bieruń G. SI. 

Y Jedyne trwate, estetyczne 


Ka- 
pensjo- 


a Bieruniu lub filji w War. 
ul. Ząbkowska 50 


Kupczyka, Kraków -— 


szawie 
Szujskiego 11, 


Mam zamiar wydzier- 
żawić dobrze prosperu 
jaca piekarnię ze skle- 
pen w Brzezince. Zgł. 
przyjmuje Borys Pa- 
wel, Brzezinka, powiat 
Katowice. 


„łka instrumentów. mu 


Dom Wysyłkowy 
Krélo. 


Chorzy! 


Leczę wszelkie choroby, przedewszystkiem 

chroniczne, cierpienia na raka i wenerycz- 

ne. Uprasza się przynieść mocz poranny 
Leczenie naturalne. 


Katowice, ulica Piastowska nr. 1. 
Godz. przyjęć: od godziny 9—12 i 4—6 
w niedzielę od godz. 9—11. 


m 
u firm u nas sie ogtaszajacych 
zetę. VENA TAI 


piec 1932 r. Tych wszystkich zaś czytelników, którym chodzenie 
poniższych kwitów i wręczenie listowemu wraz przedpłatą jak się 
em do zaabonowania naszych gazet. 


Kwit miesięczny na zamówienie gazety 


Niżej podpisany zamawia: 


Przez drobne ogłosze- 
nie wszystko znaj- 


dziesz! 

Pokoje 
Pokój umeblowany, $re 
dni, słoneczny w pobii- 
Zu Starostwa od 1 lipca 
do wynajecia. Bliższe 
szczegóły, ul. Marsz. 
Śl.|Piłsudskiego 40, Il. p. 

m. 3. 


od dworca ko- 
ejowego, Informacyj u 


Strumień 
ieszyński. 


x 


checeni 


Tytuł gazety | wydania | Czas preedplaty | Cena noczzowa |: Rade if 
ZĘ, —— un. nn | 
Katolik Polski lub vice | 
Górnoślązak lub |Katowice ió 39 3,00 0,36 3,36 


Goniec Slaski 


umię, nazwisko : dokładny adie. zam .wiaiące ¿Qe 


'akwitowanie urzędu pocztowego: 
Z odebrania powyższej sumy kwitujemy. 


dnia 


FE cy 


